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N! 314-a Cena !3 kop~ VIII. 

Dziennik polityczny, ~poleczny i lihwdclil .. " .. , .·. ... . ... . , 
pod kierunkfent· $~. K.siążka. 

. . . 

Piątek, dnia 22 .Grudnii l9Q:l r. 
" 

1 ! - '! 't~ '}:-_ - ~- --- - - . -__ :··~- -, . ,_- - " - "' ,1 REDAKCYA ł ADMINISTRACYA mieści sie przy łl Prenumerata w Łodzi \Vynosi:. Rocznie rb. 6; półrocz~ ł Agentury: w 'WBr~~:ęwi·e: . :Bimo. ogfos~~ń I ul. Zachodniej lłł 31 przyjmuje interesantów między i; nje rb. 3. kwartalnie rb. 1 koftdJO: ·ni~sięcznie ·kopi~- ł Q; tJngra LI... :ł lh: l\l(ttZł t S·koa, 
godzinami 11 i 1, oraz 6 i 8 wieczorem. il jek 50. Za crlnnszenie do d'. u kop.•t 15. miesięcznie. w Pabianicach, ·'~it}Jja~fi:ia B.~:.· g;ena. 

ADMINISTRACYA otwartą jest od godz. 8 - 2 łl Na prowincyi i w Ce8arstwi .. cznie rb. 8 Za ~ranił.~ą Rękopisów n~desiłanyeh redlakcya ':lnie ' 
popoł· i od 4 - 9 wieczorem. W niedzielę i święta li rocznie f:j]~(~ 12. zwraca. . za, ar;~l;tr~\lc :nie· oz. tt~~. <i>ne z O"Ó· . 
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Telefon 253. Ogłoszenia przyjmuje ró\vnież Biuro Dziennikó\v~· PJotrkowska M 103, · · · ' · · 
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'' Przeszło 300 obrazów malarzy) wszEmhświato·wej sławy. . 
Ulica Piotrkowska Ni ł&. Wejścia IO kop., ucznio•ie • 

ZAPROSZENIE DO PRZEDPLATY 

I•. ~b: ~.-rocznie. 
h l .. 

na 

rocznie., .kił s -1e~.:~J 
W ŁODZI. 

Z dniem 6 stycznia r. p. wychodzić zacznie w Łodzi tygodnik hmnorystyczno~satyryczny, ilustrowany p. t. 

„HARAP ł_JÓDZKl'' 
przy wspóludziale najwybitnjejszych sil miejscowych i warszawskich.· 

Rocznie rb. . 3.
Pren nmerat_a w1;fz d Półrocznie . 150 
z odnoszemem o omu Miesięcznie k .. 25 

, po tekście 20 kop. za wiersz 
Cena ogfoszen na ostatniej stronie 15 k. za wiersz. 

\Vydawca: Stanisław Książek. Redaktor: Józef Glikson (Grz Boj.) 
Prenumeratę i ogłoszenia przyjmuje administracya· pr7.y ul. Zachodniej M 37. , 

• • . J Fr f ,J'. ,J, ZIJ ol chcieli, motywując swą odmowę, obawą przed r11nrze az 1/JIUZunOllJH, rUuUlU u4 · 0 „naczalstwem", i żąd:ając. "·oapowiectniej bu„. :Ir· . magi". Nazwisk tybh panów nie wymi~~ia-. i 10·010 rabatu na 'r~ .. ee.~ rohofnikow Óe:< ~ajęcia my, gdyż,_ 0.toczone.pogard.ą całego społeczeń-. ' ~ stwa są JUZ zbyt znane i wprost niegodne 

W KSIĘGARNI piór\o odcżytaniu listy przysZłych kierowni-

H .. S„ w. · .. IETLIN,.. sr-.-"'KIE' c· •. O .. · . ulica PRZEJ•zt)'· ków i kierowniczek szkół, prezydyum zapro· . ·, u·k ł · k" · · ponowało zapisywanie si~ dalsze na listę, gdyż rog .ul O aJeWS IeJ · liczba tych osób wynosi zaledwie 29. Nikt 
Wielki WYBÓR KSIĄŻEK!!! si~ jednak nie.zgłosił, gdyż na kierowników 

powinniby siff zapisywać zawodowi nauczv~ 
ciele i nauczycielki, a tych . było niewiele. „ 

j>amięfnlk 

Piątek, 22 Grudnia 1905 roku. 

T nwarzJ~two mmnia o~wiat1. 
. Po .załatwieniu spraw, objętych porząd-

kiem dziennym, powrócono do kwestyi Macie
rzy i stosunku do tej instytucyi Towarzystwa 
szerzenia oświaty. -§-

. Zaczęła się krytyka łód?Akiego oddziału 
ł · Onegdaj odbyło się znów ogólne zebra- I Mac1~rzy.~ Jednym z _najważniejszych zarzu-

ł nie członków sekcyi walki z analfabetyzmem, tó.w Jest Jeden zupełme słus$n~ i uzasadnio· Kalendarzyk . . Dziś: Herona M. na. którem <łelegaci złożyli sprawozdanie z o- ny: bezczynność członków Macierzy . 
.Astronomiczny: Wsc.hó.d sł. 8.10, zachód 3.48 ględzin szkół. Tfomaczenie i<~h, iż podczas stanu wo~ 

Więksr.a część właścicieli i właścicielek jennego nje mogli dni nic przedsiębrać nie długość dnia godz. 7.30. szkół przyjęła delegatów bardzo życzliwie i zasługuje. na żad~e uwzględnienie, gdyż w 
. . \ obiecała nawet pomoc; byli jednak i tacy pa„ Warszaw~e rówmeż. był stan wojenny, a mimo --.------· ...... --------........ -.. nowie, którzy pod żadnym względem na od- to o ~aCierzy mówiono, pisano i pod jej egi

. i danie szkoły Towarzystwu zgodzić si~ nie dą działano. 
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Ch_a ___ r-ak· t-ery-__ s:!c-•z_" _______ ny ____ .--_· ___ 1_·_e_st __ .z __ a ___ r._ a ___ zem _____ s ____ tosu•_ -~--_._---_----_-_'_--_-_J_--_--1·~-_1._· __ z __ • __ -_____ · __ e ____ z ___ :;_-- młodzi_e·:-~._:i __ --.- _innemu na.u __ ?_z~cie~owi tejże 
1 

s.z-~go og-ółu od obow-i~zk_ u ___ wzg_ lędem insLytu-ne~ _naszego oddz~ału do Mac~er,zy warszaw-.. ł -~zko_ły, z szere~u t. zw. „dieJatleleJ". cyi za,vsze u nas mezbędnej, tem nie~będ-
skieJ, bo .oto, z~m1ast ally Łodz w nbecnych" ' " - . . niejszcj w obecnej dobie. 
stosunkach opłakany_cJi otr7.ymała pom~c od i- _ = Bojklft. i Tegoroczne ogólne zebranie, niezwoły-
Warszawy, to stało si~naodwrót: z Łodz~ wy-1·· __ Wzorem wyrobów fabryk żyrardowskich, S wane dotychczas z przyczyn od ,Pogotowia 

słan_o do __ w_ -arsz~wy, na_•_-- cele og--ó~n-e Mac~e~zy__ k~ó-:r_:_·_Y_,.ch ak~yo ____ -_-: __ -~ __ i_aryusze~ wyjec_h~wsz_-_ r ___ ;: __ za gra• __ -_n._ iezal~żn_ych, naznaczon~ zostalo na dzień i_t 
o~oł? 500 _rubh~ Czy ---_c_.: z_łankow1_ e Ma_c_ierz ____ Y__ mc_'f},_--_P_ ogrązy--:•-1 __ -_! __ -- ___ -___ tysi~~e- robo ___ t_m_ków_ w ____ nędzy, { gr __ ._u~01a r .• b: ~wentualme w ostate~znym t~r-
mieh prawo tak ~ostąp16 wohe? ogromnych 1 rozpoczęto bo..jkot mm, pochodzących z fabr.v- t mrn1e na azzen 28 t. m. o godz. 8 I pół w10-
potrz:eb nasz~~o .m1~st~ .._ rzecz mna; faktem ! ki Widzew·sk1ej, której właściciele, angltcy, po- ~ ozór, w lokalu Towarzystwa leka~·skiego (Dziel
Jest Jedna~, 1z p~emądze wysłan.o. . _ l stąpili .t~.k,::,~ąk ich ~yrar~owscy. kamraci. I na. 39. Obecnie ~ozsyła się bilety członkow-

Stawiano t~z zarz?ty p_art.YJUOŚCl Towa- Nrn1 teJ fabryki ma)ą mar.kę fabryczną ! skie 1 sprawozdame ~~a rok 1904. 
rzys~wa szerzema oświat~ i v~c.e· v.e,rsa: z:wo- „kotwicę". - / w listopadzie r. b. złożyli ofiary: 1) pp. 
Jenmcy .Tow~rzystwa tw.rnrdz1h, IZ Macier: . Bojkot jest .to jedyn': broń, którą można i H. W 200 rb.; 2) w uczczeniu parrii.ęci ·Jul. 
łódzka Jest mstytucyą narodowo-demokraty ,ieszcze skutecznie walczyc; rozpoczęto go też ! Kunitzera: pp. L. i N. S-wie 50 rb., pan Z. 
czną. „ . . . . . 

1 
z c~łą energią ~ak t~, jak i w_ . Warszawie, i (sen) 2 rb., p. z. (jun.) 5 rb., .p. R. M. 3 rb., 

. O~tat~czm~ wy]aśm?~O, IZ T~warzystwo gdzie fabryka miała licznych odb1orców. : 3) za udzielenie pomoc:v: p. War. 5 rb. i p. 
me. Ału:y ~~dneJ z ~art~J ~ J?osta~1~no ~awe~ l I. Prow. 5 rb. „ 

wn10sek, iz w razie .JakleJkolwiBk 3:gitacyl = Zażegnanie strajku. ! Za powyższe ofiary składa serdeczne po-
w szkoł?c}:l: dla analfaoetów . n~uczycrnl lub j Proszeni jesteśmy o zaznaczenie, ze strajk 

1 
dziękowanie Zarząd. _ 

nauczycielka muszą być. usumęcl. . _ l personelu urzędniczego Banku handlowego w I W grudniu r. b. złożył 10 rb. p. VV. 
. _ Obrady nad tą spra.wą byłyby . 81? prze Łodzi został zażegnany. · i Wulfsohn zamiast kwiatów na grób ś. P-

ciągnęły długo, gdyby me przemówieme ~-ra ! Edwarda E1snera. Za ofiarę tę serdecznie 
Kaufmana,. który wręcz zaoponował .przeciw- _ St .k b k h i dziP.kuJ·e Zarz~d. 
ko wszelkim dyskusyom na tle polltycznych - - . ra1 . w a? ac ·, , . , ; '-' 1 --z 

przekonań, gdyż celem sekcyi jest walka z . Dow:iadu.]emy SH~ ze zrodła _wrarogoane- i -----
. analfabetyzmem, te zaś~ sprawy, jeśli mają 1

1 

go, Iż ~111 ~ domu bankow.ym Wllh~lma Lan- ! = Wiec kelnerów. 
być po_ruszane, to jedynie na ogólnem zebra- j dan am t~z w Towarzystw~e . łó?zkiem. kr~- i- Dziś o godzinie 3 po południu odbędzie 
niu wszystkich sekcyj. dytu w~aJemnego . pracowmcy me zamierzaJą ! się wiec kelnerów w sali koncertowej Selina. 

Na zakończenie postanowiono, iź zebra- I urządzac bezrobocia I . . . 
nie kierowników i ki:::rowniozek szkół odbę-1 · ----- I = Wspólnem1 s1łan11. 
dzie się w d. 22 b. m. czyli w piątek o godz. = Ostrzeżenie. _ i Do sklepu galanteryjnego Chany Man-
8 i pół wieczorem (Dzielna 31). I • Polska partya socyalistyczua zamieściła l dzelewskiej, przy Górnym Rynku J\~ 3 przy. 

Przewodniczyli na zebraniu dr. Skalski, w "Kur. Codziennym" ponowne ostrzeżenie ! szło 3 mężczyin z zamiarem kupna kaloszy i 
drowa Kaufmanowa i drowa Zaborowska. przed łotrzykami, wyłudzającymi pieniądze od 

1
1 damskiego kołnierza futrzanego. Mandzelew

publiezności, a przedstawiającymi się jako _ ska towar pokazała, lecz przybysze~ niezgo
członkowie P. P. S. f dziwszy się na cenę, wyszli ze sklepu. Po 

I 
Partya ostrzeżenie kończy wyrazami, źe l ich odejściu M. spostrzegła brak dwóch koł-KRON KA. "ściga i ścigać będzie jaknaienergiczniej l nierzów. Na wszczęty alarm zdołano dogo-

l wszystkich tego rodzaju przemysłowców. ' nić jednego ze sprawców kradzieży, znanego 
. '. złodzieja Józefa Rymkowskiego, przy dalszym 

KRAJOWA: I = Pomoc. j. śledzt~ie. okaz~ło się, _że koł~terze zabrał. Ste~ 
+ Aresztowania i rewizye. Wzmszeni . niedolą towarzyszy, _ którzy I fan ~1śniew~k~, oddaJąc takow_e . czekaJ'.łCe.J 
Od kilku dni aresztowania i rewizye są ! pozostawieni zostali bez chleba przez angli- I n~ .ullCy swoJeJ kochanc_e Ant~nrnie Sob~ec

w Warszawie na porządku dziennym. w r ków, właścicieli niciarni w Widzewie, tkacze 1·· kieJ, a ta znów z kolei Z3:mosła k.radz10ne 
„Kurjerze codziennym" aresztowano ogółem . fabryki Zygmunta Jarocińskiego złożyli dla rzeczy do lombardu Wołk?w1cza, gdzie otrzy-
59 osób, a mianowicie· współpracowników re- I nich w naszej redakcyi 1s rb. 1 kop. mała za tako~e rb. ~, kw1~ lombardowy od
dakcyi: T. Filipowicza, Daneckiego, W. Hoff· I Pieniądze te odesłane bQdą do komitetu f dała Jó.zef~w1 .Kokuhako'Y1, ten. znów sprze
mana, Horwitza, Zygmunta Herynga, Mutter- j w Warszawie. : , __ __ _ , dał kwit mewiadomemu zydow1 za kop. 50. I 
milcha, Perla. Jadwig~ Pestkowską, Reinera, , Pani Karolowa Hoffiichterowa złożyła I t~k c~ła ta ·czwórka, działająca wspólnemi 
eałs: skład ad_mi~istracyi i zecerni. W m~e.sz- I r? IO i zabawki ,,dla. ,cizi~o.i robotników niciar- s1łam1, osadzona została pod kluczem. 
kamach wymiemonych członków redakcy1 do-1 m na ręce p. MagdzmskrnJ. , -----
konano rewizyi. _ = Poszukiwanie. 

Wczoraj. d?kon~no rewizy!"w mieszkaniu = Ofiary. . „ Wydział śledczr poli?Yi łó~zkiej lis_tem 
re~aktora „B1bhotek1 n.aukoweJ s~. H;uchar- '. Na gwiazdkę dla listonoszów złożyli w I gon~zym został powiadom10n~, ze poszuk1wa· 
skiego oraz w drukarm p. Maślank1ewrnza, a naszej redakcyi: Tomaszewski rb 1-i Anna ną Jest artystka petersburskiego teatru dra
t.o w celu w~kryci~ redak~yi i drukarni Try- ; Marzec kop. 10. , matycz~ego, ~Zofia _Pa~diejew3:, ':Vystępuj~ca 
buny ludo'Yer. Nikogo me. ar~szto'!ano. . . Dla upamiętnienia ogólne~o zebrania za- na sceme poa nazw1slnem . Wiesrnł?wa-Biel-

Rówm~z dokon~~o rew1zy1 w mieszk!imu ! rządu Stowarzyszenia wzaiemnej pomocy pra- ska, która ~raz z kochank1ei:n swoim Alek· 
Wacław~ S1eroszews1nego, którego atoli w I cowników handlowych w Łodzi z dnia 16·go j sandrem .Me1slem ?kradła w Petersburg~ ge
domu me zastano. · I grudnia r. b. redakcya „Gazety Warszaw- nerał-m_aJora Kotzma,, zabrawszy ostatmemu 

~resztowan_ o córkę p. Zy_gmunt~„ Heryn- skiej"_ ofiarowała rb. 3 na wpisy __ dla uczniów I pr~edmwtów złotyc,h I brylantowych, warto-
ga, rnedawno wypuszczoną na wolnosc. · szkoły handlowej przy Stowarzyszeniu. śc1 przeszło s,ooo ro. 

_ _ _ _ . MIEJSCOWA. = Z Pogotowia ratunkowego. 
= Ze szkół polskich. ___ f Dzie:ń 30 listopada r. b. zamknął sześ· 
Rada Opiekuńcza 7~o-:Idasowej polskiej c.ioletnią dzialalność tej instytucyi. Przez ten 

szkoły haadlowej w Zgierzu, przekształcona I czas Pogotowie było czynne 19432 razy, w 

----
= Wielka kradzież. 
Policyę tutejszą zawiadomiono o wiclkiPj 

kradzieży, dokonanej w Warszawie u 'p. Gu· 
stawa Jakubowskiego na ul. Pi~knej ~ si 
któremu zabrano rozmaitych brylantowych i 
złotych rzeczy wartości rb. 18,000. na szkołę polską_,' za ___ w_ iad_ am __ ia __ ' __ iż wakują miej- I roku zaś bieżącym_ , _ do dnia 1 gr_ udnia-8628 

sca we wszystkich 7-o klasach i w 2-ch od-_ razy (w tymże ·okresie czasu roku ubiegłego 
działach klasy wst~pnej (młodszym i star- 8279 razy). --·---------·---·--·-
szym). 

1 
W listopadzie r. b. Pogotowie było czyn· = Odebrana książka. · 

Podania wraz z dokumentami należy _ ne tylko 199 razy (o 39 razy mniej niż w Od podejrzanej osoby, która została aresz· 
wnosić zarMi do kancelaryi szkolnej od godz. tymże miesiącu roku zeszłego), ur:łzielając po· towana w swoim czasie przez policyę śledczą 
9 do 12 rano. Egzamina rozpoczną si~ 2 sty- mocy w 185 wypadkach uszkodze:ń zewn~trz- odebrano książeczkę kasy oszczędności, wy
cznia 1906 r. . _ . _ nych, 2~--zasłabnięć nagłych, w 6-otrucia, daną na imię Blimy Praszker, a opatrzoną ~ 

Wpis szkolny wynosi od'. 60 do 100 rub~i w (_:..cporonieii i p·orod6w, w 1-symulacyi i w 10,034 , . . „ •• 

rocznie. _ - 1-w.ypadku nagłej śmierci. Ran zadanych Prawy włascICI~l może odebrac ks1ąze-
Na kierowni~a polskiej szkoły \V Zgie- noż_em zanotowano 18 (tyleż co w listopadzie j czkę powyż~zą_ w bmrze wydziału śledczego 

rzu Rada Opiekuncza powołała p. Jana Cze- roku poprzedniego). Z poszwankowanych za udowodmemem. 
raszkiewieza, nauczyciela -prawoznawstwa i przewieziono 39~ _ 

ekonomii politycznej. _ Wpłynęło w listopadzie r. b. z ofiar 270 
SKARBONKA . _ 1- rb. i za przewóz chorych 14 rb. ra~em 284 

- Wyjazd profesora. rb., źe ząś wydatkowano 860 .rb. -89 k.. więc I 
W dniu wczorajszym wyjeżd~ał do War~ ·"niedobór tego'roczny powiększył się o 576 rb. dzieci sytych i ciepło odzianych dla 

szawy profesor szkoły przemysłowej p. Zie- 89 k., przez co do dnia 30 listopada dosięf;- ~ dzieci głodnych i ziębnących. 
mo'wit Arletewicz, żegnany pr2iez liczną rzesz~ nął do wysokości sumy 2925 rb. 38 k.I Po- j . 
młodzieży, której serca potrafi.I zd0być p. _ A. nieważ w grudniu koniecznie uregulować na- t W dalszym Ciągu nade~łały: 
przez swe taktown~ i przyj a_ cielskie trakto_wa~ leży kilka większych rachunków, co łą~znie I Adaś i Oleś Mędrzeccy rb. _I Madzia 
nie ucriniów. _ . _ z wydatkami bie~ącemi znowu przysporzy nie- Baumgartenów.na kop. 40, Stefek Poznański -

. Wy~a,":ano na cze.ść _nlubtonego· p_rofeso- , dob_ orll: w _sum-le_ 10-90 rh., ~ok wię_ c bieżący I kop. 60, Adaś Bar.„ rb. l, Januś i Henryka 
ra 1 przyJaciela okrzyki I długo powiewano zamknie deficyt w pokaźne.J sumie 4000 rb. ł Muszkat kop. 50, Tadzio Landau kop. 50 
chustkami i .czapkami. . . ł przeszłoJ Wymowna to liczba. Od komenta- ł uczennice II i III oddziału szkoły p-ni Szyra~ 

Jednocześnie wypraw10no .kocią. mu~ykę I rzy. wstrz~mu~e wzg~ąd na ciężkie c.za~y, któ· J jewskiej. rb .. 1 ~op .. 97, Romuś Silberstein 
obecnemu na peronie, a zmenawidzonemu ł re Jednakze me powinny wstrzymywac szer- 1 kop, 43, Uczmowrn prnrwszego oddziału szko-

,Jl 
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ł,v miejskiej N2 H rb. l kop. 29 a mianowi
cie: Michał Doroszewski kop. 20 Mieczysław 
Zalasiak . kop. 20, Stanisław Fryc kop. 10, 
Wacław Andrzejewski kop. 15, Stanisław 
Witkowski kop. 14, Józef Gorzkiewicz kop. lo, 
Wacław Szwelingreber kop. 10, Edward Pa
chała kop. 10, Eugeniusz Kunce kop. 7, Jan 
Szrajber kop. 5, Józef Tysiak kop. 6, Dą„ 
brovrski kop. I j Stempinski kop. 1 razem rb. 
1 kop. 59, łącznie z popł·zedniemi rb. 8~ kop. 
6 i pół-razem rb. 90 kop. 65 i pół. 

Ofiary w dalszym ciągu pl'zyjmuje re
dakcya „Gońca" uL Zachodnia M 37 i „Mai:
son Margot" ul. Pforkowska N2 39. 

SKRZYNKA DO LISTÓW. 

GONIEC ŁÓDZKI - Piątek~ 22 Grudnia 190b r. 

W przeciwnym bowieR1 razie, artykuł :.rzeciony uwa- . 
iam za niecną.potwarz, która w iadnym i·azfo nie moźe mnie ~; 
dotkn~ć. · j 

Łódź, 21 Grudnia 190$ roku, 

I:.ą.czę; wyrazy s~cunku. ! 
Roman Cieślewski ! 
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Ulice przeohrz.czone. 
----------------------- i I Przed laty przeszło 25-ciu. cło nalgorliw..,.· 
nh1nz'en'10 1' z~nhun1'0 zam·~u Lennonmar~on l szych gubernatorów. w Królestwie Polskiem uu y li (j . lluU J lJ (j .·~ u li llu I l należał piotrkowski, pan Kachanow, który nie~' 

ł co później za:słynął w Wjlnie. , 
-?- , Uszczęsliwiając swą osobą notrków, do-

„Mołwa" pisze: i konał ,,wiekopomnego" dzieła - przechrzcz;e; 
Ostatni kommunikat urzędowy z niema- l nia nazw . ulj.G) rriiejscowyc;~, ·które· widoczni~„{ 

łem zainteresowaniem zostanie odczytany w j były podówczas groźnerhi dla ustroju pań--
zamku Lennenwarden, gub .. liflandzkiej, gdzie ! stwowego. . 
przebywają wzięci do niewoli i,znajdujący się w ~ ; Pragnąc ż„apewne usunąć to ,,wielkie nfo.;.. 
chara~terze zakładników miejscowi obywa - i be~pieezefistwó'' · p. Ęachano.w kazał . daw-ne 
tele zrnmscy, których nie zdołała uratować i nazwy ulic starożytnego Piotrkowa znieść i 

Sprawa,. poruszona w artykule pod ty- od smutnego losu ochrona oddziału dragonów. I umieścić tablice z zupełnie innemi nazwa.mi' 
tułern powyższym, jest tak ważną, iż każdy 1 Oddział ten poniósł porażkę z ręki "tłumu i ulic. . 
glo~, mogąc! wpłyn_ąć na urzeczywistn_ienie j buntowników", obywatele . zamknęli się w ł . Wywolało to taki Qh~os i ~amieszanfo, 
ehncby częśc10we pro3ek:tu p. G. zasługuje na 1 ~a~ku,, lecz P~ zap~owadzenm ~up<~łn~go oblę~ l 1ż przez lat kilka trudno było kogoś odnaleść 
głębszą uwagę. Z tego też pow?~~ uważa:· l zema zmusze~1 byh d.o poddania s1~ I w~adh J w mieści.e podług adresu, gdy2i nawet doroż
rny .za stosowne przytoczyć pomzeJ c~łkow1- ! w ręce zwyc1ę~ców Jako zakładmcy az ~o ! karze miejscowi, nie n}ogli"się, zorjentować w 
ty lI~t p. Go~dbauma, nadeslany nam Jeszcze l czasu :v.ykon~,nia przez konwent sz~achty hf- ł tym labiryncie rus.Yftkacyjnym, wielu zaś 
w te.1 sprawie: . . 11a!1dzkrn.] ultlmatu~ ł~tyszów, nawiasem mó- I nazw ulic pi{)trkowianfe nie mogli nawet wy- ;t „ Wobec zamrnszczone.1 przy artykule mym i w1ąc bardzo sprawiedliwego. · 1 mówić. · · · 
z dnia dzis!ejsze~o . ~wagi „Od Redakcyi", u- j ~~żeli zwycięzcy-łotysze ~ako~unikuj~ I . Wy. wołała .też'. „,reforma'' rzec .. zona wiel
praszam na,Juy>r~eJil1IeJ . Szanown~ Redakc.~~ I zwyc1~zonym .- oby~atelorn . ziems~1m treśc , ką gmatwaninę w księgach. hy. poteoznych m. 
o łaskaw~ ... z~m1.eszczeme w „Gonem" pomz- os~atmego wielemó~1ącego. kom.umkatu h!- f Piotrkowa. · . : 
szp,go Wy.Jasmema: W1ttego,to trzymam w mewoh baronowie ~ .. 

Przekonania polityc~ne jednostki należą j' na?~al~yccy rze~zy~iście. bę?ą .mogll. powie- ~ . . Próba dał~ owo.ce wo~óle °:a~.er. UJemn. e 
do spraw czysto osobistych, nie uważam dziec, ze samem1 słowami nrn me mozna zro- ~ 1 metyle o~zpeciła miasto, Ile ośmrnszyła sza· 
więc ł~a stosowne wypowiedzieć się w tym I bić, zu;rłaszcza jeśli do słów tych przyłącza ! nowanego. m1cyatora. 
względzie publicznie, pragnę tylko zaznaczyć, I się codziennie nowy fakt wielkiego nierozsąd- ,. · _W kilka la~ późnie .. i .sł.awy p. Kaehan-0··· -
iź zostałem źle zrozumiany. ku. który wytłomaczonym tylko być może zu- ~ wo~1 p~zazdrośc1ł p. Kle1gels, ówczesny obe:r-

Bardzo drobne dzieci, bawiąc sję w ! pełn~ .utra~ą głowy w mi~ist~ryach, które już pohcmaJste~. war~zawski, później generaf-gu
chowanego, zwykły r.amykaó oczy, sądząc, iż 1 w. nun_m me budzą zaufama 1 s~acunku,. alb?- bernator k1;JOwsk1,/ ostatmo podobno pacy~nt 
w ten sposób nie będą widziane. Stosowanie wie~ ~~k to Z".fykle byw3:, me pcwaza sH~ i do~u ob~ąkanych 1z powo~.u o~awy odpowie-
tego systemu w życiu ludzi dojrzałych i to ludzi, n.t~rzy me .dotrzymują sło~a. dz1alnośc1 za ~ogrom _w KI,1owie). 
przy traktowaniu spraw pierwszej wagi, jest . Gabrne~ . W1ttego .potoczył sH~ po pochy- ·I Pan Kle1gels me był,. co prawda, tak 
en najmniej niebezpiecznem. Miejmy raz , łeJ pł~szczyzme reakcy1. I on wkrótce sto- . ,,ra~ykalny'\ gdyż . pozosta~ił. na tablicach 
odwagę spojrzeć przed siebie i zastanowić l czy się do swego zamku Lennewar<len. ł napisy dawne polskie, rosy1skrn zaś zmienił 
sh~ nad tern, co nas czeka. ł =--=--- na nowe przechrzczone. 

Cały ogół łódzkich fabrykantów z od- li'ł f?la~zego magi~trat m. Warszawy pozwo 
działem Towarzystwa Popierania Przemysłu , z gazet rOSYJ.Sk.ch . pohcy1 'Y°kraczac w .swe atrybucye - nie 
J HH.idlu n a czele nie jest w możności ani J . . I . ~iemy. moz~ przez. galanteryę; dla ~udno~ci 
wy„w{iłać0·ani zaże~nać po~s~ec~nego o~ólno--1 . Jednak przemaczen~e nazw wielu _uhc: w Ję-
punstwowego strajku. Jezeh więc grozi nam I · zylrn ur~ędowym Je~t ~a~dzo medog~dne . 
. i~kaś. siła żywiołowa, _której „ prze~jw~zi~.łać I · „Lnkalanzeiger" donosi z Eydkun: Na Szc,zególme na tern ucierpieh ~orożkarze I P?· 
filP. 1esteśmy w stame, a 1śc z mą me Jest 1 drodze z Petersburga do Wierzbołowa widzia- sła.ncy, który~h i:awe~ skazują n.a kary poll
dla nas dogodnem, wtedy ob?w~ązkiem na- ! no wiele łun pożarnych. cy~ne za to, Iż m_e 'Yiedzą,. i?zie leży da~a 
szym, co nam v.resztą. „ w~kazu3e mstyn~t ~a· j Do tegoż dziennika donoszą z prowincyi I ulrn~ podług brzm11ma rosy~s~iego, zupełrue 
mozac?„owa~~z:y:, starac się, by napór te1 siły i nadbałtyckich straszne szczegóły o rzekomych odmiennego ~d nazwy polskie]. 
uczymc mozlnne słabym. I okrucieństwach. Jakich d0puszczać się mają Zresztą I szersze koła ludności miejskiej 

Z tego założenia wychodząc, prawdopo· J powstańcy łotewscy. W Rydze, Libawie i z~oszą mnóstwo z. tego powodu . niewygód. 
dobnie fabrykAnci u7.nali za właściwe do.ko- 1 Mitawie wymordowano podobno w straszny .Bmro adresewe np. na kartkach wypisuje 
nywać n Riebfo wypłat podczas strajków po- ! sposób dużo o.ficerow. . tylk? nazwy ulic rosyjskie,. zupełnie nii zro-
wsz~ehnych. Jeżeli zatem stwierdzimy fakt, ~ Rząd prócz wysyłki parowców do Rygi, zum1ałe dla ogółu warszawian I t. p. 
ze i w lutym i w Hstopadzie r. b. wszyscy l zastanawia się nad innemi środkami. celem . Nazwy ulic przeinaczono też w paru in
bPz w,vjątku fabryk:mci kierując się bądź to l ochrony niemieckich poddanych, mies?Jkają~ nyah miastach Królestwa, na Litwie zaś i 
uczuciem, bądź ro1sądkiem (niektórzy nawet I cych w Infhmtach i Kurlandyi. Jakie to są Rusi „reformy" tej dokonano wkrótce po re~ 
wbrew swojej woli;, płacili robotnikom, to i środki, „Lokalanzeiger" nie wymienia. wolucyi styczniowej. · 
cl ne~odzim;.r , do .. wnios.ku, iż t? ~amo. będzie I . Kr ó l e w. i e c. Wiadomość_, jakoby ruch Czas byłby wielki, aby magistraty właści-
mus~a!o mw_c mieJsce t w ?aJbbżsZeJ przy- I koleJowy pnm1ędzy. Petersburg1~m a Rygą we usunęły narzucone. im przez guber!lato„ 
szłosc1. Wiemy wszyscy, _Jak ~yczer~aną i był przywróco~y, m~ zgadza su~ z pra'Ydą. rów i policyę inowacye. 
pod wr,g:}ęde;n finaU$OWYf;11, 1es.t w1ększośc fa:- ! P!óby w ysy!ama pomągów p~d. osłoną WOJ ska Na Litwie samorządy miej k. ' śl · . b:»v~ant?w, I w te?1 ~k.w1 główny motyw pod- 'I me ~dały ~1~, gdyż tor kolei Jest przerwany 0 tern. na seryo. · · 
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mesioneJ przezemme m1cyatywy. . , w wielu mie.Jscacb 
Z poważaniem I L o n d y n. „Daily Telegraph" donosi 

.Bronisław Goldbaum. l ze ęztokholmu: Szwedzki okręt nFilande~" Zakład dla przychodnich chorych 
Z listu poniższego zamieściliśmy już I .w piąte~ przy~ył . do Rewla .• G~y. st.anął V!. A K · ' k• 

pewne wyjątki w artykule wczorajszym p. t ! przystam, młoay ofi_cer roSY:JSkl ~aw1adom1ł D-ra med ... • • ozers 1ego 
'!!!Dobra wola'' i wyraziliśmy nasz pogląd mi- { Jego. kom~nd~nta, •,że w porme me s~ .go w 
mo to, dalsze głosy w tej sprawie chętnie za- ! s~am~. pow1tac uroczys~ą salwą, al~ow~em P?'" 
mfoszczać będziemy. i srn.daJ~ ~ylko dwa działa~ a żad~eJ me ~aJą 

Warszawa, ul. Hortensia M 4. 
CHOROBY SKÓRY i WŁOSÓW. 

I amumcyJ. Komendant ,,F1landra" opow1ada, 
i że w Rewlu panuje zupełna anarchia. 

Elektroliza. Gabinet Roentgena. 
Radium. Termoterapija. 

Finsena. 

. . Szanowny Panie R_edaktorz~! I Wszystkie pułki, z wyjątkiem jednego (drago-
. W chw1h, ~dy wolne słowo polskie dal~k1em ro:- I nów) bratają się z rewolucyonistami. Oddzielne ambulatorium dla mniej zamoż-

brznnewa echem, i tyle palą,cych kwestyi szeroki ogół za3- i ·'z R l . d · l ·, · t nych chorych. 1366-12-12 J.lrnje ~ nie czas, ani miejsce, według mego zdania na pisa- I . . .. ew a. o noszą,, ze rewo ucyomsc1 us a· 
nie niecnych potwarzy. obelg i t. p.: przeciwnie łą,czyć si~ ł now1h tam rząd prowizoryczny. 
winni;my wszyscy pod hasłem młodości, równości, brater
st\:va. Zrozumiałem jest '"''ytykanie braków tcr:i.zniejszego 
ustroju. lecz rzucanie (~szczerstw, pisanie ws1kwił ów na za
sadzie czczych frazesów i bez żadnych wiarogodnych danych 
jtst w \"·ysokirn stopniu nieuczchvie. 

:Mam tu na royW dochodzą.ce mnie wieści o bezczel- li 
nym artykule. pomiebzczonym w jednem z pism tutejszych, j 
którego tendencyjność i stronno~ć odrazu zauważyć można. , 
W krajach kulturalnych praktykuje się zwykli.>, iż rzucają,c ;. 
na kogoś obelg;.: \V poczytnem piśmie1 egzemplarz tej gazety I 
posyła sie oezt"rnionemu j artykuł podpisuje całkowitem na- j 
zwiskiem, czego w danym razie nie uczyniono, ł 

Uprzejmje proszę zatl:'m autora czy .tei autorkę tego I 
artykułu o wyjawienie natychmiastowe swego nazwiska i do- ) 
wiedzenie stawianych mi zarzutÓ\''"· · 

Cukiernie J, Szmugler i &. Barfsefl 
~iotrkowska N 28 i 47 róg Zielonej, 

Polecają znane ze swej dobroci wyroby, jako to: 
BABY petinetowe, parzone i piaskowe; STRUCLE maślane, z makiem i z masami: migdało• 
\Vłh orzechową i pistacyową i z konfiturami; PLACKI różna; TORTY; BAUMKUCHENY, PIRA-
NHDY i różne ozdoby marcepanowe, cukrowe i czekoladowe na CHOINKĘ. · 



4. GONIEC ŁÓDZKI - Piątek, 22 Grudnia 1905 r. ~ 314. 

I Konkurencya tylko doborowym towarem. 

Cygat'a hawańskie (importowane). 

Cygara antwerpskie i inne. 

l
i Cygara nowowypuszczone (specyalnie dla 

sprzedaży detalicznej), 

, 

e Fabr~ Tow. „Lafermó" w Petersburgu „ 
GD w cenie od 3 do 15 rb. za jedną setkę I. 
i pakowane po 100, 50 25 i 10 szt. r • p · .„ca:rski Diubec" powszechnie ' 
O apl8f0SY żądane i jednomyślnje uznane za CD 
.., naJlepsze (cena 100 szt. 1 rub). :I 
E T t · , Specyalne" tejże fabryki w cenie ~ .... . y on1e ~d 1.60 do 10 rb. za funt, pakowane • 
li · po pól funta. „ 
o T t · „Obstalunkowe" fabryki "W. J. '!, S Y 0Ill8 Asmołowa i S-ki" w Rostowie n/D. ~ 
.a nieocenionej dobroci, w cenie od . 1.60 O · .g do 4.40 za, funt~ p~kowane po pół funta. 

O JAK ROWNIEZ: 

; Tytonie r!~~~narewa. i innych większych 

„ G· 1 własnego wyrobu z watą hawana z oryginal-
11 } ZY nej bibułki „ABADIE", fabrykowane hygie-
,.. nicznie maszynami 'najnowszej konstrukcyi, o s: • L 

bez pomocy rqk. r • = „ 
= o 
Ili 

„ 

szystko w WIELKIM WYBORZE Z 
a 
• w skladzie tabacznych wyrobów 

pod firmą 

U Ś N I C K I i S-ka" il 
I 

Oszczędność na opale! 

: UL TYPLIKATOR ogrzewania 
A O 
.! patent GASSElnEDER i NIEMECZEK = 
O daje się zastosować do każdego pieca kaflowego bez potrzeby 2 :a przestawiania tegoż, wydziela ciepło natychmiast po napaleniu. 4 
O Usuwa wilgoć. Nieodzowny w większych chłodnych pomiesz· A. 
I: czeniach, jak magazyny, biura szkoły, kościoły etc- i 

I rieM żelazne multJ~li~atorowe ~laszczowe. i 
I 
:;' 
ł „ 
o 
IL 

Wyłączny reprezentant na Łódź i okolicę: 

A. O. Feseńień, Lótlź 
Widzewska .N'! 64, Telefon .N'g 240, 

fabryka tektury dachowej „Bitum", skład pieców kaflowych fa-
bryki "Machory", posadzki ten:akotowej, cementu, cegły i glin-

. ki ogniotrwałej, rur kamiennych etc. 2061-18·~10 

Podwójna wydajność ciepła! 

M. LISIE~KI 
-w Skierniewicach: 

o 

" • ji: 

Powidla jabłkowe. Owoce sezonowe. Wina owoco\ve na-
gradzane. Głogi'. na żywop_loty. 7031 

w Proszku 

,~ 

Najlepsze mleko do wszelakiego użycia - gdyż. jest mlekiem prawdzi-
wem, naturalnem. . 

Najhygienic2:niejsze, gdyż jest absolutnie sterylizowane, wolne od wszel- . 
kich domieszek i łatwo strawne. 

Gdzie u7Jywają, „Galakton" dziatwa jest zdrowa - ich móz~i, krew, ner· 
wy są silne - gdyż należycie odżywiane. 

Galalfton dodaje sił i przedłuża życie. 
Jedyny pokarm dla niemowlą , dzieci, osób osłabionych, podróżujących, 

wojskowych i t. p. 1899-24-20 

Sprzedaż wszędzie -· Kantor Warsza•a, •ar• 
szałkowska 116. Telefon 6056. 

Mleko nie zawierające 1nikrobów. 

+++++++++++++++++++++I+++++++++++++++++++ i ~ 18 •t . . . i 
+ -u '\ + + ~~ . ł + i lalki i odnoszące się do nich art)?kuly, niełamiące s1ę t 
+ lalki skł'adane, zabawki w wieikim wyborze po cenach najtań- + 
+ szych, reparacyę lalek i oprawę obrazów przyjmuje + + . + 
i ~ustaw )'liahler t 
i ~531-3-3 )Yawrof )Yl 1-a„ t 
++++++++++++++++++++++++++!++++++++++++++ 

HAMONJA' I KSIĘ't.~~:~z~i~ NUT 
' PIOTRKOWSKA Ng 48. 
proszek suchy, bezwonny dfl j na nadchodzącą Gwiazdkę poleca 

w wielkim wyborze nowości z 
froterowania podług i finOl8Uffi. I działu beletrystyki, powieści, ro-
Za ety „ HamonJ.i": ~ manse, poezye, k„iązki obrazkowe, 

( książki do naboże11stwa, oraz dżie-
1) Oszczędność w użyciu. • la ze wszystkich gałęzi nauki i 
2) Zaoszczędza znacznie pracę. I wiedzy, 2519-3-3 
3) Nieszkodliwy w użyciu. ! Wielki wybór nut i obrazów. 
P 4·óby i sposób użycia rozdaje I 

się bezpłatnie. I U1111J1111111111Rm1111&1illllll!llllllllii··------• 
Dostać można we wszystkich 

składach aptecznych. 2467- 10-0 f, 

SKŁAD GŁÓWNY I Drobne ogłoszenia. 
w składzie aptesznym I 

A. ROZENBLATA 
ZIELONA Pi 3. TELEFONU N! 556. 
Tamże nadszedł świei:y transport 

TRANU S„wedzkiego. 

Biuro Nauczycielskie Roś-· 
ciszewski&j, Piotrkowska .li 90, 

poleca: nauczycielki, freblówki, bo· 
ny na miejsca stałe i godziny. 

I 2567-4 3 

! a&1111a11111111111aalllllll!•E11am11111111111111111111111111.-i• 
I 
l 

Do nabycia. we wszystkich k'=>ię- ! z· aginęła karh od paszportu, wy-
garniach Tapas Bernsiejnowej l dana na indę Abrama Rubina 

„Z cichy~h dramatów"' I Moszkowicza z gminy Rado~oszcb, 
Cena Rb. 1 25. i 2571ł~R-1 

Nakładem księgarni L. Fiszera ! •-----· 
Łódź, Warszawa. I Do Warszawy przyjmuję polecenia. 

Piotrkowska 48. Bielańska 9. ! Orla M 23 m. rn. 2575-2-1 

Wydawca K. Brzozowski. 

Druk K. Brzozowekiego, Zachodnia 87. 

\ 




